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Z ZAGADNIEŃ FILOZOFII PRZYRODY

Ronald G ood: T h e  P h ilo so p h y  o f E vo lu tion , S tan b r id g e  W im bom e D or­
se t 1981, s. 182, T he  D ovecote  P ress.

Analiza rozw o ju  ew o lucjon izm u  n a  p rze s trzen i czasu od u k azan ia  się 
dzieła D arw in a  O p o w sta w a n iu  g a tu n k ó w  do chw ili obecnej u p ew n ia  
nas o tym , że zarów no b ad an ia  ek sp e ry m en ta ln e , ja k  i ró żn o rak ie  spo­
ry  i d y sk u s je  doprow adziły , po p ierw sze, do p rzy jęc ia  pow szechnego 
w ystępow ania zm ienności w  h is to rii św ia ta  ożyw ianego jak o  n iezb i­
tego fak tu , a  po w tó re  — do sfo rm u ło w an ia  w ie lu  ro zm aity ch  h ipo tez  
i teorii w y ja śn ia ją c y c h  fa k t zm ienności.

Z in tensyw nym  rozw o jem  b a d a ń  ew olucy jnych , zarów no w  p łasz­
czyźnie em p iryczne j, ja k  i teo re ty czn e j n ie  p rzeb iegały , n ie s te ty , ró w ­
nolegle an a lizy  logiczno-m etodologiczne. To w  k o n sek w en c ji d o p ro w a­
dziło do tak ieg o  s tan u , iż a k tu a ln ie  odczuw a się w y raźn y  b ra k  zarów no 
w szechstronnych u jęć  sy s tem aty czn o -h isto ry czn y ch  i d o b re j k la s y fik a ­
cji narosłych h ipo tez  i teo rii, ja k  i an a liz  k ry ty czn y ch  s t ru k tu ry  lo- 
giczno-m etodologicznej poszczególnych te o r ii  ew olucji. Ze w zg lędu  na  
n iedostatki o p racow ań  teo re ty czno -m etodo log icznych  odnośn ie  do n a ­
zewnictwa, a p a ra tu ry  po jęc iow ej, sposobów  fo rm u ło w an ia  tw ie rd zeń  
i w eryfikacji s taw ian y ch  hipo tez, ew o lucjon izm  w spó łczesny  odznacza 
się stosunkow o n isk im  s topn iem  teo re tycznośc i, p rz y n a jm n ie j w  sto­
sunku do fizyk i teo re ty czn e j, b ra k ie m  ścisłości w  d e fin iow an iu  p o d s ta ­
wowych pojęć i w  fo rm u ło w an iu  tw ie rd zeń . D odatkow e w ieloznacznoś­
ci i n ie jasności w y n ik a ją  z fa k tu  w y k o rzy s ty w an ia  w y n ik ó w  i m etod  
wielu różnych  n a u k  p rzy rodn iczych  w  tw o rzen iu  te o r ii  w y ja śn ia jący ch  
procesy zm ienności w  żyw ej p rzy rodzie .

Z tych w zg lędów  zrozum iałe  s ta je  się za in te re so w an ie  każd ą  u k a ­
zującą się p racą , k tó ra  p o d e jm u je  rozw ażan ia  teo re ty czn e , m etodo lo ­
giczne czy filozoficzne zw iązane z ew o lu c ją  bio logiczną.

Tak je s t rów n ież  w  p rzy p ad k u  R o n a ld a  G ooda (em er. prof, b o tan ik i 
w  U niversity o f H u ll), k tó rego  k s iążk a  F ilozo fia  ew o lu c ji  poprzez  sam  
ty tu ł zachęca do le k tu ry . Z a in te re so w an ie  to  je d n a k  w  m ia rę  czy ta ­
n ia  m aleje, bow iem  o m aw ian a  p ra c a  po p ro s tu  n ie  p o d e jm u je  w ca le  
problem atyki a n i m etodo log icznej a n i filozoficznej. To, co m ożna by  
naliczyć do g ru p y  p ro b lem ó w  filozoficznych , to  pew n e  tw ie rd zen ia  ogól­
n e  stanow iące sw oistego ty p u  e k s tra p o la c je  n a  m arg in es ie  rozw ażań  
nad  histo rią  św ia ta  roślinnego  i zw ierzęcego. B yć m oże, iż te  sw oiste  
im presje n ie  m ieszczą się w  ra m a c h  tra d y c y jn ie  p o jm o w an ej te o r ii 
ewolucji, a le  to  n ie  znaczy, że m a ją  c h a ra k te r  filozoficzny, n aw e t 
w  szerokim sensie  tego  te rm in u .

Good podzie lił sw oją  książkę  na  cz te ry  części (I P o d sta w y  fa k tu -  
alne, II T eorie  ew o lu c ji, I I I  R o zw ó j życ ia  lądow ego. IV  P o w sta n ie  ż y ­
cia) dodając do n ich  W n io sk i  o raz in d ek s  im ienno  — rzeczow y.



A u to r p rz y jm u je , że ew o lu c ja  b io logiczna ro zu m ian a  jak o  s topn io ­
w a  zm iana  fo rm y  i fu n k c ji u  ro ś lin  i zw ierzą t, u w a ru n k o w a n a  jest 
k o m b in ac ją  dw u  czynn ików : 1 . c iągłością zm ian  w  św iecie, zw łaszcza 
w  k ie ru n k u  zm ian  te m p e ra tu ry , tak że  po w y tw o rzen iu  się środow iska  
ro ś linno -zw ierzęcego ; 2 . w p ływ em  czasu jako  is to tn y m  d e te rm in an tem  
zm ian  p o w odu jącym  b ra k  w y stęp o w an ia  choćby dw óch indyw iduów  
ściśle  ta k ic h  sam ych . K ażdy  now y osobnik  je s t now ością (n o v e lty ) róż­
ną  od ty ch , k tó re  b y ły  i k tó re  m ogą zaistn ieć. W ym ienione czynn ik i 
stan o w ią  p o d staw ę  po jęc ia  ew olucji, chociaż n ie  w y ja śn ia ją , dlaczego 
ta k i  p roces zachodzi i  to  w  ok reś lo n y m  k ie ru n k u . E w o lu c ja  o b e jm u je  
d w a kom p o n en ty : czas p o jm o w an y  przez  a u to ra  jako  constans oraz 
zm ianę  — jako  e lem en t n ies ta ło śc i, zm ienności (variable). S tąd  ro ś li­
n y  i zw ie rzę ta  poprzez  sw e w łaśc iw ości zew n ę trzn e  w y ra ż a ją  n ie  ty lko  
s to p ień  „p rz e b y te j” zm iany , a le  ta k ż e  dhlgość czasu sw ego rozw oju  
h is to rycznego . M ów iąc o te o r ia c h  ew olucji, a u to r  n ie  w ychodzi poza 
la m a rk iz m  i d a rw in izm , u w y p u k la ją c  jed y n ie  pew ne  problem y- sporne  
zw iązane w  ko n cep c ją  doboru  n a tu ra ln eg o .

N ieco lep ie j p re z e n tu ją  się ro zw ażan ia  p a  te m a t genezy życia. N a 
tle  an a lizy  rozw oju  zw iązków  organ icznych , ź róde ł energ ii, ro li w iru ­
sów  w  p rocesie  ab iogenezy, re la c ji  ty c h  procesów  do d ru g ie j zasady  
te rm o d y n am ik i a u to r  za s tan aw ia  się n a d  py tan iem , czy w sk azan y  p ro ­
ces dokonał się raz  czy w ie le  ra ż y  i czy m ia ł m ie jsce  w  środow isku  
p ie rw o tnego  b u lion u , ja k  zak ła d a  to  te o r ia  O p arin a  czy B ern a la . K o n ­
cepcję  b u lio n u  p ie rw o tn eg o  Good u w aża  za sp ek u lac ję  n ie  p o p a rtą  
żad n y m i fak tam i, a  jedno razow e po w stan ie  życia — za rem in iscen c ję  
pew nego ty p u  k reac jo n izm u  (s. 128, 173). W  zw iązku  z ty m  o sta tn im  
w a rto  w spom nieć, że au to r , k o m en tu jąc  sp raw ę  ko m p le tn o śc i dow odów  
paleon to log icznych , zw raca  uw ag ę  n a  e lem en t czasu w  ew olucji. S tw ie r­
dza, że ze w zględu  na n iem ożność b ezp o śred n ie j o b serw acji dz ia łan ia  
ew o luc ji św ia t żyw y w y d a je  się n am  n iezm ien n y  i to  p row adziło  czło­
w iek a  do fo rm u ło w an ia  ide i k reac jo n izm u  i różnego  ty p u  „m itów  s tw o ­
rzen ia” (s. 39). T e  dw ie  lu źn e  w zm ian k i o k reac jo n iźm ie  m ożna ew en ­
tu a ln ie  uw ażać  za d o tkn ięc ie  p rob lem ów  filozoficznych . Good słuszn ie  
tw ie rd z i, że „książka  o ew o luc ji b io log icznej n ie  je s t m ie jscem , gdzie 
m ożna b y  g łęb ie j w chodzić w  m e ta fizy k ę  p rzedm io tu ...”  (s. 39), a le  
w  ta k im  raz ie  dlaczego sw oją  książkę  z a ty tu ło w a ł ..filozofia ew o lu c ji” .

Je ś li m etodologa czy filozo fa  n ie  sa ty s fak c jo n u je  le k tu ra  k siążk i Go- 
oda, to  n ie  oznacza, że pod każd y m  w zg lędem  trz e b a  ja  ocen iać zde­
cydow an ie  n ega tyw n ie . O w szem , pod jęcie  szeregu  p rob lem ów  ogól­
nych, często sp o rn y ch  i w y k racza jący ch  poza ra m y  p rzy ję teg o  p o jm o­
w an ia  ew olucji, zw łaszcza zag ad n ien ia  ad ek w atn o śc i i zasadności do­
tychczasow ych  w y jaśn ień , p rzyczyn ić  się m oże do lepszego z rozum ie­
n ia  całości p rocesu  zm ian  w  czasie. Pod  ty m  w zględem  om aw iana 
p ra c a  s tan o w i sw oistą  re f le k s ję  b o ta n ik a  — p ra k ty k a  n a d  bio logicz­
nym  sensem  genezy  i ew o luc ji życia.
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